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Komunikat aust jacko- 
węgierski.

W EuEŃ 29 4 (B. K.) Komuni 
kat eustrjacko-węgerskl donosi pod 
datą 28 4,

Wydarzenia na morzu.
Odpowiedzjąc rstv<.hmi*st na 

nieszkodliwy atak rlaprry.acieisklego 
statku po* i«trzn«gn, który sic odbył 
w okclicy Tr «$ti w no<y z 25 na 26 
obrzuciły bernoemi nasza morskie 
stm zloty wojskowe zakłady w S. Caa 
zionęI Jedną baterję nad u|śc(em Sdob- 
•»  J zauważyły kiikatrafaych strzałów i 
pożary. Wszystkie samcloty wrócił/ 
nieuszkodzone mimo gwałtownego 
ogr i« cdpcri ego.

C i k. Komenda floty.

l u l i  niBlalnwe

Naczelnsga Komitetu Hsrolowego.

iteiiimn lilii lilii.
do nabycia w Administracji „Ziemi 
Lubelskie]**, w  cenie 90 halerzy 

za sztukę. 728

k o m u n ik a t  n ie m ie c k i
BERLIN, 294 (BK) Komunikat 

grzędowy niemiecki donosi pod da- 
tą 28 4.

Zachodnia widownia wojny.
Po obu brzegach Scarpe ostrze­

liwał nieprzyjaciel w dalszym ciągu 
nasze stanowiska i teren pe-za nie­
mi. Z widocznym skutkiem zwał- 
ezallśiry angielskie bsterje. Koło 
Monchy załamało sią wczerej przed 
południem przed niszami iinjami kil­
ka ataków angielskich z wialkiemi 
dla nich stratami. D;lś przed świ­
tem dcszla walka ogniowa od La;s 
do Qzeent do nadzwyczajnej gwał­
towności- Po ogniu huraganowym 
rozgorzała prawie na całym froncie 
waha piechoty. K iło  Brwye załamał 
sią atak francuski. Koło Hourtssblse- 
ferme zabraliśmy szturmującemu nie

przyjacielowi podczas skutecznego 
cdperu |ańów  i karabiny maszyno­
we. Około Beimont i na północ cd 
Relms zawiodły ataki wywiadowcze 
nleprzylecieia. Zastrzelono 3 samo 
lo t/ nieprzyjacielskie i 2 balony na 
uwiązl.

Wschodnia widownia wojny.
Wzmożona waike artyiwrji na

róźrych punktach frontu. Zestrzelo­
no 1 rosy sklego Ictiika.

Macedońska widownia »ojny.
Wobec deszczu I śniegu tylko

niewielkie potyrzki.
Pierwszy Jenerał kwatermistrz

Ludendorf.

Wielkie rozruchy rolne 
w Rosji.

BERNO. 29 4 (B, K )„T e n n s u 
donosi z Petersburga: R ziuchy 
rolne, kó re  wybuchły w kilku 
guberniach w R s;i przybierają 
coraz powabniejszy charakter.

PETERSBURG. 29 4 <B K ) 
Wobec sgitecji z krs.u w y la ł 
rząd odezwę do włoścjan i właś 
d e k li giuntów, w której wska 
zu'ą na patriotyczną koniecz 
ność uprawy wiosen tej aby za 
pewnić żywność armji i kra 
jow i poza f onteia.

Wielkie rozruchy 
w Szwecji.

SZTOKHOLM, 29.4 Pisma do­
noszą, że stolica Szwecji była wido 
w nią starć ulicznych między policją 
i pewna Ihśdą żywiołów nlcspokcj- 
nych. Zim lesiki trwały od godz.

9 »J » e  z ram dJ póhecy. Ruch 
tramwajowy wstrzymano. Przez czas 
długi pelt ja starała sią uspokoić 
iłum i skłonić go do rcz»jśda się, 
i*cz błzskut»czn:e, wreszcie zranio­
no urzędnika puiicyinego kamieniem, 
co d : ł j  powód do starcia. Policja 
otrzymała posłd i próbowsła rozpą. 
dz ć zabraiyth, zmuszona jednak by­
ła zaetakoweć tłu n i w t«n sposób 
zmusić go ostatecznie do usunięcia 
sią  z ul ey. OsUo północy spokój 
przywiócono. K-.lka osób otrzymało 
ciężkie rany, zadany s;-&blami.

SZTOKHOLM, 29.4 Wczoraj 
wieczorem między 8 mą a 11 tą w 
dzieli icy Soeda wybuchły nowe ro­
zruchy. Liglści, w oczekiwaniu de­
monstracji wojskowej, zgromadzili się 
na ulicy I zatamowali ruch tramwa­
jowy. Gdy policja wezwała ich, aby 
się rozeszi’, rzucano na n'ą kamie­
niami. Pclicja rozprószyła demon­
strantów bi: .*j bronię

KOPENHAGA, 29.4 „Polltlken" 
donosi z Maimoe: Z wielu miast po* 
iudniowej Szwecji nadchodzą wiado­
mości o tłumnych manJastcCjach. 
Przebieg ich jest naogół spokojny. 
Jedyoia tylko w Ksris-ronife doszło 
do rozruchów. Okcło 6 godziny wie­
czór na wielkim rynku zjswiii sią w 
większej iłcibla marynarze; admirał 
Lsgecractz miał do nich przemowę, 
przyccem zażądał od demonstran­
tów wybrania de-putseji dla przedło­
żenia swych żądań, cd tłumu zaś za­
żądał rozejścia się. Stopniowo ma­
rynarze wycefaii s'ę z pośród tłumu, 
zaś reszta manifestantów z krzykami 
i nawoływaniami przeciągnęła przez 
ulice miasta. Okoto godz. 11 ej wie­
czór policja i straż ogniowa wspóloa 
mi sdaml przywróciły porządek.
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Rsń3 Stano i dzień 3 maja.
Wydział wykonawczy Tym- 

czzsowe) Rudy Stmu na posie­
dzeniu w dniu 24 b. ra. powziął 
następującą uchwałę w sprawie 
uroczystości 3 maja: Uważaiąc 
dzień 3 maja za święto narodo­
we, w którym wszystkie insty­
tucje publiczne, przedsiębiorstwa 
handlowe i przemysłowe, szkoły 
1 t. d winny być zamknięte, jak 
to  ma miejsce w dal świąteczne, 
Tymczasowa Rida Stanu ule usta­
la ładnego programu obchodu 
te} uroczystości, pozostiwiając to 
całkowicie inicjztywłe prywatnej. 
Uchwałę powyższą postanowiono 
zakomunikować zarządom władz 
okupacyjnych z prośbą o nasta­
wianie przeszkód inicjatywie pry­
watnej w organizowaniu uroczys­
tego obchodu dnia 3 go m aja/

Ncwf ta tt Legjoit.
Na mifjsce hr. Szeptyckiego, 

który zoshł genertł gubernatorem 
lubelskim, kcmendantem Legio­
nów, mających tw crz jć  kadry 
armji polskiej, mianowano pułkow­
nika Zygmunta Zielińskiego, do­
tychczasowego do»ódcę trzeciej 
brygady Legionów.

Mig wonli poRojn.
(N iepod leg łość s ło w ian  

a u s tr ia c k ic h . — U m iędzy­
n a ro d o w ie n ia  K onstantyno­
po la. — C ieśniny d la R osji.

Według .Nleuwe Rotterdam' 
sche Courant1*, korespondent .M an­
chester Guardian* miał w Moskwie 
rozmowę z ministrem s»rew zew­
nętrznych, Mtlukowem. Mllukow c- 
śwładczył: .N ie otrzymaliśmy źedne] 
propozycji t f  cjalnej, która mogłaby 
stanowić podstawę rokowań pokojo 
wych*. W sprawie Austro Węgier 
minister wyraził s ę że nawet daleko 
idąca autonomja dl« Słowian austr­
iackich nie może zadcwcl ć Rosjf; 
tylko os’ągnlęcie przez nich niepo­
dległości może rozwiązać ten pro­
blemat. W sarawle Konstantynopo­
la i cleśiin M luków powiedział: .O  
I I I  umiędzynarodowienie Konstaety- 
nopola oznacza zepełną wchość ru­
chu hanohwegn po przez cieśniny, 
w takim razia Rosja gotowa byłaby 
tym się zadowchić, musi wszakże 
obstawać przy swoim prawie zam­
knięcia cieśnin dla obcych okrętów 
wojennych, to zaś możliwe jest tylko 
wówczas, gży cieśniny będę w po­
siadaniu Rosji i gdy będzie ona je 
mogła ufortyfikować*.

Na zapytanie, czy miałoby to 
oznaczać uniemt źhwlenie komuni 
kacji kolejowej z Europy po przez 
Konstantynopol na wschód, odpowie­
dział M-lukow, że nie, gdyż stałoby 
to w sprzeczności z uchwałami kon 
farencji paryskiej, ooiewają y ni, że 
wszystkie narody maję otrzymać 
równe prawa pod względem udziału 
w komunikacii kclejowe| na wyżej 
wzmiankowane] ilnji. Ne konferen­
cji paryskiej sprzym erzenl doszli do 
porozumienie, że po wojnie handel 
państw central łych musi być pod­
dany pewnym tamującym regułom.

Mllukow przypuszcza, że Ame­
ryka nie zgłosi protestu przeciwko 
zawładnięciu Konstantynopola przez 
Rosję; na co sprzymierzeńcy Rosji 
już przedtym dali swą zgodę.

S p ra w o zd a n ie
IB  Z ja z d u  O i g m i z a c t i i ł e g a

Kotek rolniczjch« Zamościa.
I.

D iia  21 I 22 Kwietnia r. b. od­
był się w Zamościu Zjazd powiato­
wy włoścjan, zwołany celem orga­
nizacji życia kółkowego przez mło 
dzież włościańską z poś-ód b. siu 
chaczów niższych szkół rolniczych.

inicjatywa powyższa |est wy 
mownym dowodem, ze młode poko­
lenie wsi pcłsklaj rozumie potrzebę 
stanięcia do pracy społecznej i na­
rodowej.

Zegaii zebranie dyr. Wyszyński 
z Klsmensowa, który taż jednogłeś 
oie został zaproszony na przewód 
nlczącego, powołując ca asesorów 
pp. Jana Adamowicza z Wieprzca, 
Rzemieniuka z Płosklago, Kowalczy 
ka z Bsndyrz?, Jabłońskiego z Za 
mcś-.la, d ro»ą Bogucką z Zemt śca, 
Adama G abkcwskiego z M cholewa,F. 
Moskaiewskiego z Lublina, Jana Gra 
bowskiego z Lubik-.a, Tomasza Wił 
końsk ego z Warsiawy, H. Smoiiń- 
skhgo z Warszawy. (Drugiego dola 
zaproszono pp. Kazimierza Dziubę z 
Nowego Miasta, Józefa Dz’ubę z Ka- 
Hncwlc i Pawła Hsllmana). Na se­
kretarza Zjazdu powołano inź. S. 
Kornoblsa z Zamościa

Na Zjeźdź e było obecnych 
piarwszego dala 150, a 2 go dala 
przeszło 300 uczast lików.

Przewodniczący w podniosłych 
słowach powitał zebranych, podkre­
ślając silny pęd wsi polskiej w kie­
runku wiedzy i, wyrażając nadzieję, 
że Zjazd w Z,mcśdu przyniesie rze­
telna korzyści i wyda owoce.

Po załatwieniu powyższych czyn­
ności odbyły s'ę następujące pre­
lekcje:

Pierwszego dnia:
1) Kółka rolnicze, p. T. Wilkoń- 

ski, kierownik Wydziału kółek rolni 
ezych C T. R., 2) Uprawa roślin oko­
powych, p. A. Grabkowski, administra­
tor klucza Michałów, 3) Hodowla a 
licencja, p. J in Grabowski, sekretarz 
Lubzl. Tow. Rtlo., 4) O pszczelnie- 
twle, p. P. Jabłoński gospodarz.

Drugiego dnia: 1) Związki mło 
dzieży wlejsklaj r .  Jan Grabowski,
2) O założeniu w Zamościu niższyih 
kursów rolniczych, p. P. Jabłoński,
3) O konisczntśti zakładania i po­
pierania kooperatyw, p Gawroński, 
dyr Wz. Kredytu, 4) Stowarzyszenia 
re i liczę, p. H. Smoliński, bstruktor 
C. T. R., 5) Odbudowa wsi pchkiej, 
Inź. S Koraobis Taksetor Tow. Wz. 
Ci >ezp. pow. Zamojskiego.

D. c. n.

Z e

Ofenzywa włoska? Korespon 
dent gazety aaoshitwsslej .Ruskoje 
Słowo* utrzymuje, że Włosi mają w 
najbliższych już dniach rozpocząć no­
wą akcję zaczepną na całym froncie. 
Wszelkie przygotowania do mej zo 
stały już skończone i obecnie cho­
dzi jeszcze tylko—o wybór miejsca 
najbardziej do rozpoczęcia ofanzywy 
odpowiedniego. Pismo rosyjskie za­
znacza jednak samo cd siebie, Iż 
wszelkie dotychczasowe Inf .rmacje o 
rzekomych wielkich ofenzywach włos­
kich okazały się z biegi :m czasu nie­
ścisłe. Z teml cfenzywanr.l włoski­
mi wogóla niema czwórporozumlenle 
żadnego szczęścia, powiada organ 
pod koniec swego artykułu.

K ancm trae ja  wojsk rosyjskich w  
Karpatach. W  gazecie ptotrogredz 
klej .Blrź. Wiedomoati* podnoszą z 
naciskiem, że utrzymują się uporczy­
wie pogłoski o odbywają ej się od 
pewnego czasu koncentracji wo|sk 
rosyjskich w Karpatach. Konceatra 
cja ta ma widocznie na celu, jak 
zaznacza pismo, przygotowanie do 
wielkiej efenzywy wiosennej. Co do

tej ostatniej nia wiadomo tylko, czy 
dojdzie ona do skutku właśnie na 
taryccr^um karpacklem czy raczej ped 
Rygą. To też dziennik przestrzega 
przed wysnuwaniem z powyższych po­
głosek Jakichkolwiek ostatecznych 
wniosków, również jednak nie można 
zamykać przed niemi oczu.

Wiec pokojowy kobiet. W  Kopen­
hadze odbył się wielki wiec kobiet 
na rzecz pokojj. Nadesłały życzenia 
stowarzyszenia kobiece ze Szwecji i 
Norwegi*. Członek duńskiego foike- 
tingu Rasmussen wzywzł do żabie 
gów die utorowanie drogi rokowa­
niom pokojowym. Kulminacyjnym 
punktem narad była mowa ministra 
bez teki w obecnym gabinecie, Stau- 
ninge, jednego z najwybitniejszych 
leaderów socjal ej - demokracji.

.Tęsknota za pokojem—mówił 
Stauiing—jest tak wśród nas rozpo­
wszechnioną, że przeciąganie na 
dłuższy okres czasu wojny, jest zgo­
ła niemożllwem”. Ze względu na 
kursujące pcgLssi, że S-ockhoim i 
Kopenhaga siały się ośrodkami, przy­
gotowującymi osobny pokój między 
Ros;ą a państwami reitrainemł, zeu 
ważył mówca: .N ie chceroy oddziel­
nego pokoju, gdyż wojna szalałaby 
natenczas jeszcze z większą żywioło­
wością w innych stronach, lacz prag­
niemy przyczyn ć się do powszech­
nego zatamowania krwi i wszystko 
radzi jesteśmy uczynić, co wadług 
uznanie naszego zbliża do tego ca 
lu’ . — W rezolu.JI, wezwano kobiety 
wszystkich narodowości do współ­
działania nad dziełem jaknejprędsze- 
go zakończania wojny.

Z całej Polski.
Orędzie biskupie. J. E biskup 

kujawsko ka lis k i, ks. Stanisław 
Zdzitowlecki wydał do duchowień­
stwa i ludu wiernego swe| djecezji 
orędzie .O  miłości ojczyzny".

Ustąpienie. Zarząd Stronnictwa 
Narodowego ogłosił że Adam hr. 
Ronikler wystąpił ze stronnictwa.

Z Kowla. W tych dniach otwo­
rzono tu szkełę pciiką; dotychczas 
istniała tylko żydowska i ukraińska. 
Opłata za naukję wynosi 6 koron 
miesięcznie. (Jocdiy nic nie płacą. 
D i.  1 go m ija  odbędzie się w Ma­
ciejowic zjazd nauczycielski z okrę­
gu kowalskiego I pobliża.

Przed Wielkanocą odbyły się w 
Kowlu 4 widowiska dobroczynne któ­
re dały 1000 koron czystego zysku.

Sądownictwo w niemieckiej oku 
pseji w Poleca. Jenerał Gubernator 
warszawski zarządził, Iż w postępo 
wiolach sądów Janerał Gubernator­
stwa warszawskiego zrównani będą 
w prawach poddani austro węgierscy 
z obywatelami niemieckimi a pod­
dani z obszarów okupowanych przez 
Austro Węgry z osobami przynależ- 
nemi do Generał Gubernatorstwa 
Warszewskiego.

Odzyskiwanie poddanych. Nie 
mieckie prezydium pol.rjl w Łodzi 
wzywa wszystkich dawnych podda­
nych niemiecki h lub Ich potomków 
do wnoszenia podań o odzyskanie 
rzeczonego poddaństwa.

Spis mę-czyzn we Włocławku. 
J»k donosi .Goniec Kujawski* we 
Włocławku od kilku tygodni policja 
miejscowi. rozsyła mieszkańcom 
wszystkich w ,rstw wezwania, w któ­
rych wzywa mężczyzn w witku od 
18 do 50 lat do stawienia się w Biu 
rze meldunkowym. Powoływani są 
wszyscy bez różnicy wyznania. Za 
niestawienie się grozi duża kara.

Pożyczka m k jska  w  Sosnowcu. 
Magistrat sosnowiecki nesi się z za­
miarem zaciągnięcia nowej poźyrzci 
miejskiej w iLści mlljona marek. 
Pożyczka ta ma być użyta na najko­
nieczniejsze ulepszenia miejskie.

I ziwl Lshlrtkj i Mtskisj.
—  Z  kroniki tow arzyskiej W  

dołu 18 kwietnia w kościele kate­
dralnym w Sandomierzu i. E. ks. bi­
skup Merjan Ryx w asystencji kapi­
tuły i kfaru pobłogosławił związek 
małżeński między panną Haliną Pat- 
kowską z Sandomierza, a parem Bo­
gusławem Tarnowskim z Kamionki 
(Lubelskie).

— Uroczysty obchód 3 maja w  
6 pa. Wojsk Polskich. Staraniem ofi­
cerów i lotniarzy 6 pp. W. P. stacjo­
nowanego w Dęblinie, odbędzie się 
w obrębie garnizonu tamże w dniu 
3 maja uroczysty obchód rocznicy 
konstytucji. Już od kliku dni czynio­
ne są przygotowania do taj, na sze­
roką skalę zakreśleń»J uroczystości. 
Trwać będzie ona cały dzłtń I po 
dzieloną będzie na klika części. Prócz 
bowiem cficjsfnego wojskowego pro­
gramu, obejmującego mszę wolową, 
rozdanie świeżo przyznanych 220 m e­
dali waleczności za ostatni okras 
walk, defJadę i popisy pojtdyńczych 
oddziałów w wyszkoleniu frontowem, 
odbędzie się wieczorem w salach 
kasyna oficerskiego raut dla zapro­
szonych z poś ód okolicznego oby­
watelstwa jakotaź z Lubił ia  I War­
szawy, gości. W raucie wezmą udział 
pierwszorzędne sił/ artystyczne, mię 
dzy innymi ert. śpławaczka p, Dhi 
goszoeska, pref Wallek-Walewski, 
art dram. Karol Adwentowicz — zaś 
z grona oficerskiego wodpor. Wiktor 
Wulsk', chor. Edward Wojciechowski, 
chor, Henryk Gruber I podeor. Ef- 
far,b*rger - Śliwiński. Dekoracja sali 
odbywa się pod kierownictwem je­
dnego z wybitnych art. malarzy.

%• i
Benefis p. Konarskiego.
Jutro t j. w poniedziałek w sa­

li Teatru .Miniatura* cdbędzle się 
beneflsowe przedstawienie młcdego 
utalentowanego artysty p. Szymona 
Konarskiego, który się chlubnie za­
znaczył podczas swych występów w 
Teatrze Wielkim. Na program przed­
stawienia złożą się: 1 aktowy dra­
mat Osterlcfa .Jenerał Iwanow” z 
beneflsantam w roli tytułowej I dział 
koncertowy o bogatym, dużym pro­
gramie i współudziałem pp. Święcic­
kiej, Trojanowskiej, Milewskiej, Ko­
chanowicza, Winiaszkiewlcza, Kaczo­
rowskiego i in.

T e a tr  W ie lk i.

Dziś po pełudniu po cenach 
zniżonych po raz ostatni w tym se­
zonie silna sztuka Pawła Llndau'a 
.Prokurator Hallars*—która obudzi­
ła w Lublinie duże zainteresowanie, 
wieczorem po raz drugi wesoła i 
melodyjna opereta .Targ na dziew­
częta”. Całkowity dochód za sprze­
daży programów wieczorowego przed­
stawienia niedzielnego dyr. Halicki 
przeznacza na korzyść „Tow. Krze­
wienia Oświaty" (Uniwersytet ludowy)

Poniedziałek zapowiada nie­
śmiertelną operę Stanisława Moniu 
szki „Halka".

We wtorek tragedja Juljusza 
Słowackiego „Mazepa".

Dyr. Helicki przeznacza 25%  z 
obu przedstawień danych w calu 
uczczenia 3 Maja w dniu rocznicy na 
„Macierz szkolną',* po południu w 
dniu tym daną badzie sztuka J. J. 
Kraszewskiego „3 Maja" wieczorem 
piękna opereta „Polska kraw".

T e a tr  P o p u larny  
(Panteon.)

Dziś ostatnie przedstawianie ar­
tystów pod dyrekcją p. J. Sleklerzyń- 
skiego. Dana będzie .Zuza”, ope­
retka z węgierskiego w dobrem wy­
konaniu pp. Czernek (rola tytułowa), 
Lubicz, Siekiarzyńskiago, Markow­
skiego i Kaczorowskiego (doskonały 
w roli dyrektora Teatru). Zakończy
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•Kabaret artystyczny* * z udziałem ca* 
iego towarzystwa.

Teatr- M in ia tu rę .
W niedzielę da. 29 b. m. dany 

będzie wesoły wodewil ludowy w 
1 ytn akcie p. t. .Werbel domowy” 
oraz komcdja Z. Przybylskiego p. t. 
•Pokój zawarty* i urozmaicona część 
koncertowa z p. Ludkiewiczem art. 
teatru .M iraż” w Warszawie.

K r a n ik a ,
-J- Odpust, (l ) Da. 3 maja jako 

w dniu Znalezleaia Krzyża św. w ko­
ściele poDemlnikańsklm przypada 
doroczny odpust. W środę dn. 2 
maja, jako w wigilję odpustu odpra­
wione będę o godz. 4 ej pop. uro­
czyste nieszpory z procesję I każe­
niem. W sam dzień cdpustu o go­
dzinie 6. 7, 8, 9 I 10 rano, odpra­
wione będę msze św., o gcdz. 11-ei 
suma z kazaniem i procesię, a o 4 
po połudsiu nieszpory. Tegoż dnia 
w godzinach walnych od nabożeń­
stwa dawane będzie do ucałowanie 
Drzewo Krzyża św. i odbędzie s'ę po 
Święcenie dewocjoealji.

W dal u cdpustu wierni mogę 
zapisywać się do Bractwe Krzyża śe.

-j- Z okazji Imienin Jej Css. 
Motel sessrzowej Zyty odbiło się 
w kościele garnizonowym uroczyste 
nabożeństwo, w którem wzięli udział: 
Jen. Guberna'or, Eks. Kuk, szaf cy­
wilny Eks. dr. Msdeyskl wraz z licz­
nie zgromadzonymi przedstawicie 
laml Jen. Gubernatorstwa i tutel- 
szej załogi.

Po nabożeństwie odezytił ks. 
superior połowy ułożoną przez bis­
kupa Bielica m odlteę za Jej ces. 
Mość cesarzową Zvtę, poczem na- 
stępiło uroczyste „Te Deum“.

Także w kościele ewaagiellc- 
klm, grecko orientalnym jak (i w sy­
nagodze odprawione zostały nabo 
aeństwa, jak również uroczyste na­
bożeństwo dla źcHierży mahome- 
tańskich.

4- Przypomnienie. W dniu 30 
kwietnia cdoędzle się o godzi Me 6 
wieczorem w sali Resursy Kupiec­
kie! w gmachu teatralnym pod Nr. 
172f przy ul. Namiestnikowskie] 
zwyczajne ogólne zebranie członków 
Lubelskiego Towarzystwa Kredyto 
wego Miejskiego. Ze względu na­
der wielkie znaczenie tego zabrania 
zwłaszcza w obecnych czasach, m a­
my nadzieję że wszyscy członkowie 
zjawię się gremjalnie. Pcnlewaź 
wstęa tylko za Imlenneml biletami 
wejścia, należy się w niw zaopatrzyć 
w Dyrekcji Towarzystwa między 
" ----------------------------------------------------- --

DRZEW O  OPflŁOWE 
WĘGIEL do samowarów

— -  P O L E C A I - —

KRASOWSKIE - PRZEDMIEŚCIE K r. 62 .
SKŁAOYi Foksal K r. 17. 735

“Zakład fcąpielowo-zdroiowy CiECHOCINEK” ™
Kąpiele solankowe, błotne, kwaso węglowe, elektryczne i inha 
tatorjum. — Świetne skutki lecznicze. — Najtańsze utrzymanie. 
Sezon wstępny od 1-go maja do 1 go czerwca. Sezon główny

od 1-go czerwca do I go października.
CESARSKI ZARZĄD KĄPIELOWY.

Dla przeprowadzenia kuracji domowej poleca się szlam, ług, 
wodę mineralną, wodę stołową

Przedstawicielstwo posiada A. Szmolke, Warszawa, Marszał­
kowska 149

godz. 11 rsno do 2 po prfzdniu 
z wyjątkiem świąt.

4 - Zrzesza nia Nauczycielstwa P.
8 P. Zabranie ogólne nauczyckl 
siwe ludowego odbędzie się w loka 
lu Szkoły Handl. Żeńskiej (Namiest 
nikowsfca 37) dn. 8 maja o godz. 
12-ej w południa. Porządek dzienny: 
Wybór delegata na Zjazd w Warsza 
wie, referat 1) o Konstytucji 3 go 
maja, 2) o pracach departamentu 
Oświaty nad reformą szkolnictwa lu­
dowego. Szanowni Koledzy i Kole­
żanki są proszeni o przybycie.

4- Schronisko dia wołyniaków. Wy­
dział pomocy dia ewakuowanych wo­
łyniaków przy Gł. Kom. Ratun. o- 
twlara w początkach maja przy ul. 
Dolnej p. N&rji te  34 s:hronisko dia 
inteligencji, w którem każdy przy­
jezdny, lub czasowo bawiący w Lu 
blinie ewakuowany wcłynisk, znaj­
dzie ze niewielką opłatą, czysty, schlu­
dny pokój z łóżkiem; bedni będą 
otrzymywali przytułek bezpłatnie.

Ponieważ Jednak fundusz, prze­
znaczony na ewtkuowanyth przez 
G. K R. jssz z s w sierpniu roku 
zeszłego i późufsj zasilany docho­
dami z koncertów składek i t. d. 
został w znacznej części zużyty na 
kupno odzieży dla ewakuowanych I 
Jest Już na wyczerpaniu, przeto wy­
dział opieki nad wołynitkami zwraca 
się z gorącą prośbą do tych wszyst­
kich, którym sprawa ta ieży na ser­
cu, o łaskawe cflary w postaci łó 
zek, pcśclel', krzeseł, stolików i t. 
p. lub o e»«ntualne wypożyczanie 
takowych, przczem Wydział gwa­
rantuje zwret tych przedm‘otów w 
stenie teklm w jakim zostaną przy­
jęte.

Of ary nadsyłać należy wprost 
do schroniska pod wyżal wskazanym 
adresem do stróża, łaskawe zaś 
oferty pod adres- p. H. Morawskiej, 
Szoaena 3, m. 10 do skrzynki ii 
stewa]

4- Zebranie Bractwa Wstrze­
mięźliwości (j) Dnia 6 maja odbę 
dzie się w kościele katedralnym 
zwykła miesięczne zabranie Bractwa 
wstrzemięźliwe śif, po którym nasą 
pi błogosławieństwo N, Sakramentem. 
Zabranie odbędzie s'ę zaraz po 
nieszporach.

4- .W szponach apasza." Cło 
kawy wielki datektywny dramat o 
przykuwającej uwagę widza treści, 
wvstewia dziś i w dni następne kino 
,Ozza* ruchliwie 1 energicznie pro 
wadzone prrez dyr. Kozłowskego. 
W głównej roił rzeczonego dramatu 
występuje znakomita artystka kina 
matcgraflczna Erna Marena.

4- Z działalności Pegowla Ratun­
kowego. ()) Pogotowie wzywane było 
wczorajszego dnia do S. Bajii na ul. 
Lubartcwsklej, udzieliło pomocy Ma

jęrowi Cnazan przy ul. Krzywej, któ­
ry nagle zachorował, Tekli Szembro- 
dzie z ulicy Szewckiej A. D. oraz 
wzywane było na ul, Początkowską 
do źcł ilerza, który będąc na służbie 
zemdlał na posterunku. Pogotowi 
po udz eleniu mu pomocy, odwiozło 
go do szpitala wojennego.

W  przededniu wielkich 
decyzji na morzu.

STOCKHOLM 29.4. (td.wL) 
Pisną londyńskie przywiązują o l­
brzymie ziaczenle do narady, jaka 
odbyła się pomiędzy przedstawi­
cielami marynarki francuskie!, an­
gielskiej i amerykańskiej. Zdarza 
się po raz pierwszy, że przedsta­
wiciel* wojskowi 1 marynarki 
rządowej Anglii i Francji uczest­
niczyli o» ziemi amerykańskiej w 
narad rie nad przedsięwzięciem 
wielkiej akcji zaczepnej na mnrzu 
przeciwko flocie nieprzyjacielskiej. 
W kob h dobrze poieformowa 
nych utrzymują, że w niezadiugim 
czasie należy spodziewać się wal­
nej bitwy morskiej. W walce 
uczestni z \ć będą okręty angiel 
skie, frant u kie i amerykańskie.

Anglja a Polska
AMSTERDAM, 29.4. W angiel 

sklej kole gmin Asq Jth zapowledzieł 
wystąpienie z zapytaniem, czy rząd 
może złożyć oświadczenie w sprawie 
przyszł śd Po s*i.

Aresztowanie gen. - gub. 
Galicji

SZTOKHOLM 29.4 Z Peters­
burga donoszą, iż Rząd Tymcza­
sowy wydtł rozporządzenie aresz 
tcwania gen. Trepowa, zajmującego 
stanowisko gan. gubernatora Galicji, 
okupowanej przez wojsko rosyjskie. 
Trepowa usunięto z tęgo stanowiska 
a na jego mlejsoe mianowano gen. 
poru-znika Cisowa.

Konstytuanta i rząd 
Ukrainy.

KOLONJA. 2 )4  „Kó'nischa 
Ztng." dowiaduje się z granicy 
szwajcarskiej:

Klowskl sprawozdawca Ukraiń­
skiego Biura prasowego w Szw»J 
cerfi donosi telwgnficzci?: „ (J ira lń  
skl kongres narodowy, obradujący 
obecnie w Kijowie, postanowił o-

Weis B U S K  w Polsce
SEZOM 1917 od I

(c a p ip t p  ( siarczane KĄPIELE ( błotne
Wodoleczaica : : : : : 
Instytut zanderowski : : :

m aja do 3 0  w rs e łn ia .
Wyborna restauracja w zakładzie. 
Trzy razy dziennie koncert woj

. skowy w parku
•’ Wygodne automob. połączenie Kiel­

ce-Busk i napowrót,

S
ntłiil korty, krepy, kangary, bostony, szewioty damskie i męskie, 
UnllH, wełny bluzkowe, krepony etaminy, woale zefiry, batysty, sa- 

' tyny. silezje, modapolamy, płótna, ścierki, cajgi, adrjany, be- 
że, alpagi Sza e. chustki j- -aki, letnie, jedwabne, szali-

... . nowe, batystowe Kołdr-, serwery, firanki Rękawiczki, skar •
“ petki, pończochy, szelki kra-.v-._. koszule, switry, okrętki itp.

Tania ipnedaż A eeapsM (naprzeciw hot. Angielskiego) 
716

głoslć się za konstytuantę I wybrać 
tymczasewy rząd dla Ukrainy**.
O stratach floty

niemieckie?.
BERLIN 294 (B. K.) W wy 

dziele budżetowym rady państw  
oświetlał admirał Capelle w dalszyrt. 
ciągu obrad nad stratami maryaarkt 
doniesienia nieprzyjacielskich dzień 
ników, które wprowadzają w błą.i 
w kwestji strat okrętowych. Socjal­
demokrata Noska podniósł z uzna 
niem ofiarną działalność łodzi pod 
wodnych I zaznaczył, że mimo nt« 
pożądanych zawikłań politycznych 
nie ma mowy o zaniechaniu wojnw 
łodziami pod wódnemi. Zbliża sią dzień 
w którym i Anglja musi oświadczyć 
gotoweść do układów pako)owych

Mobilizacja w Meksyku?
ROTTERDAM. 29 4 (tel. w l) 

•New York World* donosi z Miksy 
ku, że 130 deputowanych mess do 
maga się natychmiastowego wystą 
piania Meksyku przeciw Stanc m 
Zjadn. w interesie pokoju. Dwie trze 
de sanetu oświadcza się za przepro 
widzeniem rsaty-h rdestowej mobil 
zecji, Jako środka ochr innego.

M STERU, Lublin )
Krak-Przadm. 25 (HOTEL SASKI)

ln y  iM ie n l  (« ZH J

1)8 4, 1)4 8 1)2 16, Ijl 32 koron j

Feliks Koce^ba,
znajdujący się jako jeniec w Gefangenenla 
ger Zerbst 8 Korrpagnie VII F. A. 123- 
poszukuje swych rodziców, zamie.zkełych 
dawniej w Lublinie przy u1. Foksal Ng 12 
m. -4. Ktoby mógł udzielić jakich informacji 
zechcc się zgłosić do Redakcji .Ziemi Lu­
belskiej* w godzinach biurowych.

W i e ś c i  d o l ^ o s j i
Aniela Krzyezkowska z Lublina 

Namiestnikowska 22 zawiadamia rodziców, 
W. Żyłowskich w Tarnopolu, że zdrowa bar­
dzo się martwi brakiem wiadomości o ro 
dz:nle. Staszek zdrów często pisuje, Staś 
Mani odwiedza mnie Dajcie wiadomość o 
sobie tą samą drogą Pisma polskie i ro­
syjskie proszone są o przedruk, 72(>

Michalina Ostromęcka z Lublina 
zawiadamia państwa Konczewskich zamiesz 
kałych w Kijowie, że rzeczami ich zajęła się 
p. K. Mich, a Franciszkowie na miejscu C-« 
słychać z panią Wandą S i dziećmi W ita­
lis pisał, bardzo niespokojni jesteśmy, ia  
daej odoowiedzi nie mamy. Pisma polskie 
i rosyjskie proszę o przedruk T&

Lcjzor Niscnholc z Lublina ui.Ln 
bartowska Nr. ?6, zawiadamia syna swegt. 
Mordkę Nisenholca żołnierza, Grenadierski. 
I I  Fonagoryjski pułk, 9 rota, 3 wzwod. 1 od 
że jest jdrowy z całą rodziną, proszę <k>. 
wiadomość o sobie i adres. Pisma polski, 
i rosyjskie proszone są o przedruk. 73t

R a r y  w y l o t o m

do m otoru  3 konnogt
d o  $ p r £ e d a n * a

Wiadomeść w administracj; 
.Ziarni Lubelskiej*.

Ścinki papisrn
gazetowego I makulatura w znacz­
nej ilości do sprzedania. Wiado­

mość w Administracji .Ziemi*.

POPIERAJMY

PRZEMYŚL

Od W ydziału Aprowizacyjnego
Do sklepów Wydziału Aprowizacyjnego zostały wydane nastę­

pujące towary: kawa, cykoria, mydło i soda krystaliczna  
Towary te mają być sprzedawane. 1) kawa po ’ )« f. na kupon „ka
* a “ po 2 kor. 50 hal, 2) cykorja tez kuponów po 2 kor. 12 hal. za 
Ja,ą paczkę i po 1 kor. 06 hal. za pół paczki; 3) mydło po 100 gr =  
H fun. na 4 kupony .mydło* po fiO hal. za kawałek =  1 < f ; 4) soda

hal. za funt po ‘U f. na kupon .kawa słodowa* 743
Kajca Aprow. St Icnlszewsk) Naczelnik Biura Fr Paclewaki

Z a r z ą d  R m w  h ^ G l s i E j

zawiadamia pp. Członków, że Ogólne Zebranie w pierwszym termi 
nie odbędzie się w lokalu Resursy w dn. 17 maja 1917 r og  8wiecz. 
W razie nieprzybycia w pierwszym terminie wymaganej ustawą ilości 
pp. Członków, następne prawomocne Ogólne Zebranie odtędzie się 
w dniu 3 czerwca r. b. o g. 8 wiecz. 725

I HANDEL

POLSKI

«**••#«*••*
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Najbl źgte ciągnienie juz 1 @aerwea I9l7r.
Główna Wygrana 2 0 0  0 0 0  Kor-
D o  r. 1920 CŁtery c a<? I -nia rocznie od 1921— 1925 trzy  ciągnienia

, t t o ‘ 4 ,000,000 i 400,000 Kor.
o bek 49135 mniejszy** wvgr«~yCh, w któryrh są wygrane po 9 0 0 0 0 , 4 0 .0 0 0 ,  

3 9 .0 0 0 , (0 .0 0 0  i S .0 0 0  k o ro n .
Każdy los musi da roku 1956 być wyciągnięty

Losy posiadają trwałą wartość, która może się podwyższać, są też wzięte jako lokacja kapitału.

Gana losów .

Cena zr gotów kę Koron 46
przy przesyłce tej sumy oraz 60 halerzy na koszta poleconego listu i podatku od pa­

pierów wartościowych zamawiającemu lesy się prześie.

Cena przy urn ii i ktwan j t i  nleilstiiytU ralath:
3 sxt. p r « f  34  m lesląoanych ra ta c h  ń K or. 4  50
5

10
15

t»
u
u

u
u
n

34
34
34

u
n
n

u
i i
n

4
a
4

u
n
ii

7 .5 0  
!5. — 

2 2 . -
Przy przesyłce pierwszej raty miesięcznej otizyuiuje kupujący odnośny prawny kwit 
na kupiony los z podaniem numeru razem z czekiem pocztowym Ogólne prawo gry 

na wszystkie losy uzyskuje się już po wpłaceniu pierwszej raty.

Po k a id e m  c iąg n ien iu  w ys y ła  a lą  g ra t is  lis tą  c ią g n ień .
ZitaawUjicy losy z poi* zecbcą podać swój adres zamieszkania, 

ponłewsż wyr.Jka w pole jest nledopusz rzalitą

JÓZBF KU6JEŁ & C°
K a n to r K. K. k la so w e! lo te r ji  W iedeń VI 

M a r la h ilfe ra tra s a e  105.

CENTRALNE 
BIURO WYDAWNICTW

Rolnego t a i l M  Haroflowego.

K ra k ó w , u l. G ołąbią L. 2 0  p a r te r .
POLECA WYDAWNICTWA SWOJEi

R. Bergei: Riecty i ludzie. . . . K. 3.50
W. Cwikowski: Pierwszy ogień. . . . 2.50
SL Dzikowski: Rek wojny w Warszawie . . » 1.60
A. Gruszecki: O wolność i godność . . . . ,  5. —
Ł  Kisielewski: Krwawe drr gi . . . . . ,  2.20
J. Kaden-B^ndrowski: Bitwa pod Kenarami . . . .  2 —

. Piłsudczycy . . . . , 250
W- Mondalski: Z trzecim pułkiem I.egjooów . . . ,  5 —
B. Pochmzrski: Nowe pokolenie . . 5 —
Wt. Orkan: Drogą Czwartaków. . . . . ,  6.—
St Przybyszewski: Powrót . „ 4 —
St Rostworowski: Szablą i piórem . . . . „ 4 —

ŁRelidzyński: Laury i ciernie . . . . . .  3 50
Rygier: Wieść o Archaniele . . . . . . 2.—

t Starzewski: Wiersze wojenne . . . . „  2.—
. Ssanlroch: Z lutni żołnierza. . . . . .  I 60

Wł. Steinhaus: Pamiętnik Legjonisty . . . . „ 350
A. Teslar: Rytmy wojenne . . . . .  3..—
K. Tetmajer: Cienie . . . . . . .  3.—

b i b l i o t e c z k a  l e g i o n i s t y :

zawierająca dzieła militarystów polskich 
czasów dawniejszych bardzo cenne dla 
żołnierza w polu i miłośnika wojskowo­

ści polskiej
T o m i k  p o j e d y n c z y  < .  —  6 0

G ek łsd n e  w y k a z y  w  k a ta lo g u , k tó ry  u k a że  
a lą  a lebaM om  i p rze s ło n y  b ą d z la  k a żd e j 

o b w ili na ią d a n le .
Wszystkie wydawnictwa Centralnego Biura Wydawnictw N K N w  
Krakowie do nabycia: w Księgarni Gebethnera & S-ki w Lublinie, 
*  Księgarni Ludowej w Lublinie, oraz we wszystkich Kołach Ligi 
Kobiet w Królestwie Polskiem. Gdzie niema, przesyła Biuro wprost 

za zamówieniem.

ZAKŁAD LECZNICZY

D-ra J. KMITY
Warszawa. Nowowiejska łłs 8.

Choroby gsidta, nosa i uszów.

Najtańsze źródło nabywania 
papierów listowych: 

Fabryka wyrobów z papieru 
S.W.NIEMOJOWSKIE6O1S*1

LWÓW, Asnyka 9, 
wysyła za nadesłaniem kwoty K. 26, 
franco do każdej stacji pscztowej 
próbny sortyment, zawierający 80 
teczek papierów listowych z ko 
pertami, w 8-iu najrozmaitszych

gatunkach.
Wysyłka tylko odsprzedającym. 
Na żądanie przesyłamy cenniki.

720

W iĘ K S lA  ILOŚĆ

OŁÓW KÓW
— DO ODSTĄPIENIA. - : -

JosbI P. fioltsssiann, Wien.ll
Taborslrusae 10, Stlege II.

JEDYNA W LUBLINIE 
POLSKA PSftCOWSIA
S ie ig li O o i t D w y r t

flraksrela ,,p1)ŚP1ESZBA“
ST. D Ż A Ł

KOŁŁĄTAJA 1 468
(obok Kasy Przemysłowców).

Przyjmuje zamówienia-

Marcela Nartowska
akuszerka i pielęgniarka

posiada chlubne świadectwa.
W ieniawa, dom jOenca M 58.

712

ltt«Wku>r t Wy*awcs D a n ie l S l iw io k * .

paten t zastrzeżony.

-HinTERiSCłtRAITIZ.
PRAGA ViL

N a j l e p s z e  

s / v f a x L c ć r L e -  

i  s p r ę ^ s t e

MATERACE • Cena zależnie od wielkości 
K a ta lo g i  i, k o o jto rg s y .  g ra t is  L fran co .

L u b e lsk ie  To w . fóclnlcza  
otwiera w połowie Czerwca r, b. w pow. Lubartowskim

«a5ZKOŁĘROLniczą„i,
Im . ERA£fó4 OLEWIŃSKIEGO

<SU s v » ó  *  g o ę f c o d a r a y  w ?@ ięfe icb»
11 miesięczny kurs nauki obejmować będzie: rolnictwo, hodo­

wlę inwentarza. ogrodnictwo, warzywnictwo, mleczarslw-, rachunko­
wość rolniczą, miernictwo oraz najkonieczniejsze wiadomości z zakre­
su prawa, weterynarji, ruchuw spółdzielczego, geografji, h.storji i lite­
ratury polskiej

Oprą a za naukę wraz z całkowitem utrzymaniem praniem i t.p. 
wynosi rb 300, płatne przy zapisie Przyjmowani będą uczniowie w 
wieku od 16 do 2o lat. którzy ukończyli pomyślnie szkolę począt­
kową lub wykażą dostateczną znajomość czytania pisania i ra­
chunków; pierwszeństwo przy przyjmowaniu mieć będą syoowie 
samodzielnych gospodarzy wiejskich.
Zcłonenła I z-pisy prz, mo~ai>-> b$dą tyjkailo 1 Cie^wra r. b

Uczniowie przyjęci do szkoły będą listownie z.iw iadomienl o ter­
minie rozpoczęcia nauki

Bliższych wyjaśnień udziela sekret-rz tub. Tow Rolniczego 
ul. Szpi alna 16 lub kierownik szko ły-u  „3 M3ja‘‘ Hotel .Janina' 
—miesi. «  29

Z A R Z Ą D
I iw s t i a  Wiai Poins(v RKHieśi. SooSl.

m . L U B L I N A .
Zawiadamia członków Tow. ż? dzisiaj w Ni?.bielę 29 kwie­

tnia o golz ine z po polu :niu w loka u T-wa Krakowskie Przedmie­
ście 26. o :tę< liic sic Ogólne Zebranie Członków T-wa. W ? termi­
nie, w.-żne bez względu na ilość przybyłych na pos edzenie człow- 
ków. a powzię ć uchwały będą prawomocne

PORZĄDEK DZ1KSNY OGO .NLGO ZEBRANIA:
1. Zagajenie posiedzenia prz z prezes;,.
2. W>bór Przewcdntrząc*go,
3. Rozpatrzenie i zatwie dzenie sprawozdania za 1916 rok.
4 Zatwierdzenie budżetu na 1PI7 r
5. Określenie sumy, jaka w 1917 r może być użytą na rapc n r gi.
6. Ozn cienie wysokości gotowizny w kęsie Stowarzysz*ma 

oraz postanowienie, w  których instytucjach kredytowych mają być 
Iclowane fundusze Towarzystwa.

7. u nioski Człor:k*5w o ile takowe we właściwym lertuiaie zło­
żone zostały Zarządowi.

8. Wybór 4 Członków Zarządu i 4 zastępców
9. Zmana Ustawy Towarzystwa. 740

DSOBME OSŁSSZEKiA.

Lokal na składy lub fabrykę od 1 
Lipca do wynajęcia. Podwale 15

Foiogrełłczny aparat 13 X  '8
do sprzedania. Wiadomość fotograf 
Rosentnaa Początkowska 6' 453

Fortepian salonowo koncertowy 
paryski i4(0 rubli i drugi mało 
używany gabinetowy amerykański 
410 rubli. Pidwate 15. 465

Gulińscy ze Zwierzyńca poszu­
kują dzierżą* y lub też kupna a- 
pteki. 443

jest do wynajęcia lokal restaura­
cyjny I-rzędny ulica Kapucyńska 
Nr. 5. Wiadomość u właściciela 
domu. 420

Kredens. sz?fa, stolik do kart, 
stół i krzesła są do sprzedania. 
Zamojska 19-14 między godz. 1—3

462

K aw iarn ia Ziemiańska poszu­
kuje kelnerki umiejącej czytać, pi­
sać i dobrze rachować. 460

P o s z u k u ję  mieszkania z5 -6 -c iu  
pokoi z elektrycznością na 1—2 etn 
piętrze w śródmieściu. Oferty „dla 
Doktora'1 w Adm. .Ziemi*. 463

Młyn duży wodny amerykański o 
2-ch parach walcy i mary razowy 
na dużej zawsze pewnej wodzie 
do wydzierżawienia od 1 Lipca r.b 
w majątku Łysaków-Dwór cow. 
Janowskiego gminy Zaklików o 
wiorst 3 od stacji kolei żelaznej 
Zaklików Bliższe informacje na 
miej?cu w każdym czasie.- 4fł>

Maszynę do pisania sprzedam 
Krakowskie Przedmieście Nr 52 
.Żar* 467

Szopa do sprzedania na Czechów- 
ce wis a wis kościoła Marjawitów.

461

W  domu przy ulicy Krak. Przedm 
pod Ns 51, jest do wynajęcia, duży 
sklep frontowy, narożny, wraz z 
wielką salą i kuchnią, mogący słu­
żyć na cukiernię i t. p. który zaj­
muje obecnie p. łgnaszewski Wia­
domość ul. 3 Maja (dawniej Cze­
chowska) Nr 10 m. U. 469

Uczeń do składu towarów kolonial­
nych potrzebny zaraz. Oferty skła­
dać do Biura Dzienników I Ogło­
szeń .Rekord*. Lubiin, Kapucyń­
ska, 2. 4t8

-y-yt-SA-y-l/SW-Ał-AT-SW-Sjr-rj-

T " "  "* f ■
Drus. Lutzłliai*)*, Gst>«r»»u»rsk« 8.
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OUbalwa państwa 

a odrodzenie narodu.
W msrzeniach ojcó w naszych, 

którzy wielkim czynem zbrojnym 
pragnęli dźwignąć ojczyznę, od­
rodzenie narodu, jako warunek 
tego czynu s ia ło  poprzedzić od­
budowę państwową lub coaaj- 
mniej iść z nią równolegle. Nie 
brak zresztą było optymistów, 
którzy w prostocie ducha ranie- 
mali, źe nam nie trzebs żadnego 
odrodzenia, że w Poisce jest w ię­
cej cnót prywatnych i publicz­
nych, niż w jakimkolwiek innym 
narodzie, że to wszystko oksże 
się w całej pełni, {sk tylko spa- 
dną sromotne pęh niewoli. Tę 
zaś spadaą, gdy przyjdzie w ł ś- 
ciwa chwila.

Ta naiwna wiara spotykała 
się tu i owdzie z wątpliweśsiami, 
naogól wszakże ssUls za st bą 
powszechne uznanie. Przed kil 
kanasta łaty Wyspiański z genial­
ną śmiałością obnażył schlebiają­
cy ftłsz, postawił mocą poetyc­
kiej wyobraźni swych rodaków 
w obliczu chwili osobliwej a cl 
zgubili z łjty  róg l puścili sie w 
tany pod dźwięki muzyki Cho- 
chch.

Poetycka wizja eulora MW e­
sel** sprawdziła się już podczas 
wojny japi ńskiej i kryzysu ro ­
syjskiego, sprawdź k  s’ę jeszcze 
widoczniej .na tle obecnej wojny 
Swistowej. Długo i usilnie kar­
miono społeczeństwo nasze fał­
szem, wmawiając w nie, że nie 
ma potrzeby niepokoić się o za­
nik ziły moralnej 1 ducha naro­
dowego, że tego wszystkiego ma 
aż do zbytku a cierpi jedynie na 
brak trzrź wt ści, umiarkowania i 
spokojnej zgody z losem Wma­
wiano w nis również, że sprawa 
polska ,nleodw< Lin ie* zeszła z

wiohęło wiosną...
Wionęło wiosną po zmęczonej złe rai —
Ns pola nssrc stratowane wr juą.
Zda się wytchnienie pieszczotą ukojną 
powraca do nich z p ieś iiea l w oim m i —

By szeptem ciszy d łtń  powstrzym ć zbrojną 
1 krwawe g u d y — okr^ć kwiatów falą —
M nie  się k-zywdy z przed ocza oddalą?

4
i 'Wionęło wiosną! —  Z ożywcz?tts budzeniem 

Hzie czar tycia —  na sieroce b o y  
Na l?gjon krzyży —  strażniczo rozsiany 
Dokoła P chk '— niewydartem mieniem!

Wiosenne echa —  płyną przez kurhany 
Z koroną św b th  nad męczcńs-ą doh. —• 
M j ie  wsporaaienia już nie tak zabolą?

Ach wiosno, wiosno! dziś marą r ie  senną 
D u:h  zmartwychwstania chce rozwfcć tęsknoty 
I z j is ry  h dutn;ń przetopić dzwon złoty,
Aby wciął chwałą przemawiał nlezmfearą.

— Wionęło wiosną! —  J iż zbawcze poioty 
Mttczyoą dłonią ka szczęściu n is garną ..
Za ból wiekowy... za mękę o ta rn ą ..

Z Walickich M. Bucawiczowa.

;; ii

widowaJ międzynarodowej, źa 
mrzonką jest txćzekiwtć wsirząś- 
nień. któnt by fą mogły wysunąć, 
a karygodną lekkomyślnością by • 
ł  by do t kich możliwe ś :i czy 
nić jakiekolwiek przygoto wania. 
Wielkie wypadki przyszły i za 
stały ogół nasz zgoła nieprzygo­
towanym. N edość, iż nie u wał 
ich należycie spotkrć, nic u» i> ł 
nawet ns nie godnie resgować.

.Rozmyślają: tad t?m  wszy- 
stkiem —  p s»e o la o iiiw t ścssch 
powstania listopadowego Prą-

II

dryńsk'— chce s'ę zapłsksć krwa- 
wem.i izausł Może się Polski 
jeszcze odrodzi i strzeżmy się o 
t<m powątoiewić ile  już t? pew­
no nie nzstspi z ttką widną dla 
polskiego nzredu sk^ą *.

W drisiejszej wojnie świato­
wej losy wyjątkowo sprzyj&ly 
P iLkom , lecz własny ich współ- 
udzteł nawtt w części nie od^o- 
w iedzbł nrszej sile Hcz*bnrj 
ar.l wielkości dziejowej momentu. 
SLws i pragnienia Prądz.ńskie 
go w resta deniu z dzisiejszą rze-

crywistcśdą brzmią jak ostra 
biczująca ironja. Móari się i po 
wfctrza, że Legjony nasze ocaliły 
honer narodowy, czyi jednał 
garść dzielnej, patriotycznej rato 
źy może w spełnieniu zasadni­
czego obowiązku wielkiej chwil 
zastąp ć naród i u»oln ’ć g> od 
zbicrowej odpowiedzialności? H >  
nor asredowy ceslić m /że w ta­
kiej chwili tylko sam naród, r  
zrobi to, gdy stanie jakościowo t 
ilościowo na wysokoSd zadanli. 
Wielką t uroczystą jest chwik 
wyzwoleni#, a sława, jaką wtedy 
naród zdobywa, jest znamienici! 
j r g j  odrodzenia i  rękojmią, iż 
uzyskaną wolność p< trafi zacho 
wsć i obronić. Patent na rze 
czywlstą niezależność wystawlr 
s )bie ten, kto własną wolą i mo­
cą zrzuca z siebie pęta niew dl 
Odbudowa psństwowa ma się 
opierać na odrodzeniu narodo 
we® i z niego czerpać siły mo­
ralne.

Czynnikiem naszego wyz 
wolenia st«ł s ę niemal wyłącznic 
Interes państw centralnych, r 
z naszej strony figurował nk 
naród, rwący się do nowego 
życia, do w dk i ofiar, lecz raczej 
kraj w sensie objektu geogra 
fscznego, kfóry mdal nie może 
służyć celem strategicznym ca­
ratu.

L r:cz niestety, z w klM etr 
dziełem obslenia w Królestwie 
panowania moskiewskiego i wzno 
szenis polskiej budowy psństwo 
wej nie poszło równoległe odro 
dzenie samego narodu. N da. 
powoli odbywał się ten proces 
w zbiorowej duszy narodu, nie 
podążrł za rozwojem wypadkóz 
i za potężną inicjatywą zwyc:ęzców 
wregiego caratu.

Nie wszystko atoli stracone 
1 na ksrele dziejowej, rozpo­
czynającej Jstn!cnie państwe 
polskiego, jest Jeszcze miejsce

xn«ki i w niebie. R«d tedy siedii&ł 
przy cepłym kominku św. Pie.tr. Po­
pijał herbaty i przeglądał .Gazetę 
niebieski;’’ . Przeglądał, przeglądał 
•ź  wreszcie lekko się zdrzemnął.

Wtem naraz, u drzwi błękitnych 
dziwny szczęk, I kteś puka. Ocknął 
3ią św. Piotr, otulił w futro i podej­
dzie do bramy:

— Kto tam?
— R ilu tjn  karpackiej Lrygady 

nelduie sle posłusznie.
G.hylił drzwi najwyższy klucz­

nik 1 patrzy zdziwiony. Przed nie- 
bieskiemi wrotami stoi wypiężony 
na baczność młody chłopak, w peł 
nym rynsztunku wojennym 1 salutu­
je ów. ma pakami, przytkniętymi do 
czapki z orzełkiem polskim.

Dziarska postawa chłopca przy­
padła odrazu do serca św. Piotra, ala 
ża na tek ważnym urzędzie ostroż- 
Bc,ż< i pewega przedewszystklem, 
wląt pyta surowe:

— Z ped R łfa .łaay— po należ­
ne ekbieskie reiutum.

Stropiła ta rezolucja świętego 
klucznika.

-  H n , niby Jekto po należna?
— Ano, bom machów prał, 

eźem zginął
Skrzywił się iw . Piotr, Jako że 

święci polityki Dle lubię i nie skorzy 
są mieszać się w spory a bijatyki.

— Mów mi lepiej za ccś wal
czyi?

— Za Polskę, wcinc-ść i wierci
— A spowiadałeś się przfd 

śmiercią?
— Czasu nie było. Kulka tra 

fiłe w Simo serce. Ledwlem krzyk­
nął: Boirl 1 już było po mnie.

— No to łedniei —  powiada u- 
dobruehaay apostoł. — A masz ja­
kie dokumenty?

Reluton sięgnął do kieszeni i 
wydobył poplamiony, poszarpany ar 
kusz papieru.

— Mtrszrutel
Zmieszał się św. Pictr, bo ta 

kiego dokumentu jeszcze nie wi­
dział. Obe rzał raz i drugi, nałożył 
okulary, czyta, czyta i kiwa głowę:

— Wiedeń, Tryjest, Graz. In 
sbruk, Arad, Budapeszt, Jabłonków, 
Mcrmaros Sziget.. Hm, hm, al«ś ty, 
chłopcze najeździł się! a kiedyżeś 
to miał czas wojować?

przyjdzie, a Jeździłam, bo tak sebit 
m śiałem, mam prędzej czy różniej 
zginąć, wrzystso jedno, to choć przed­
tem Jeszcze oczy łudź ci i śelrtem  
nacieszę.

— Mzże i miałiś rację, ale kto 
tu dopistł ne samym końtu inną 
ręką i czerwonym atrament im Niebo.

— Jakem poległ, a dusza le­
szcze 3’edrisła na ciele, dumam 
gdzie <ść? Aż tu przychodzą mi ns 
pamięć słowa ks. biskupa Bandur- 
skiego, że • każdy legionista, który 
padrie w boju, będzie w nlable. B«, 
file kto ml marszrutę wystawi? Nie 
b.ło  komu, więc sam bterę błigset, 
maczam we krwi własnej i dnptsuję.

— To ks bs-.up tak mówił —  
powiada zupełnie już przekonany a- 
postoł.

Al», że to człow^k cywilny, ne 
wojskowych dokumentach n!e zna|ę- 
cy sie, a sum'emy, pos-snowii Je­
szcze zas'egnąć kompatentago zda­
nia, więc rzecze:

— Poczekaj chwile, synku, za­
raz wró e

— Wadia rozkazu! 
i poszedł ś». Piotr do tal izby

niebieskiej, gdzie m eszkali wolscy 
żołnierze. Włcśnle siedzieli tam przy 
« M ł  Kościuszko. Dąbrowski I książę 
Józrf i dyskutowali, co było większą 
sztukę; wziąć Somoslarrę, czy obro-

przachadtał się tim  i sam, założyw­
szy ręce na ptetslach. Kiady św. 
P. ,tr opowiedział, z czem przycho 
dzi, i że tam u bramy czaka legiO- 
nlstu z pod R łfj,ł;w y, wykrzyknęli 
wszyscy: Dswać go tu zarcJ

Wsz»dł t»dy nasz reluton, a 
cbaczywszy tu wielkich wojowników, 
wypręiył się jaszcza oi'rutci«j eii 
przzd św. Piotrem i gromko zawołał:

— Czsść!
A potam łzy szczęścia popły 

nęły po twarzy chłopca. Rozwarte 
się taż rana na piersi i sączyć się 
jęta kra w serdeczna.

Podbiegł książę Józef, zdjął or­
der ze swej piersi i przypiął go la- 
gjoniście, zakrywając bohaterską 
szczerbę purourewę.

G stała kraw płynąć, łzy obeschły, 
błogość radosna i krasny rumieniec 
wystąp:! na oblicze chłopca.

— Opowiadaj, Jak tam byłe?— 
wołali jeden przez drugiego wodzo­
wie połscy.

Rduton otworzył usta, ale wzru­
szanie zatamowało mu głos.

Wówczas podszedł ku niemu 
Napoleon i rzucił krótko a stanowczo:

— Dsć mu rumu!
Przaz twarz chłopaka przaltciał 

weseły uśmiech.
am.

.0 M t\  ________
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do zaphaaia jej zaszczytnlejszemi 
zgłoskami. Jeszcze trwa wojna, 
jeszcze zastępy caratu usiłuję 
złamać front obronny, zasłania­
jący naszą odbndowę 1 przy 
wrócić haniebne jarzmo. Możemy 
i  muslmy wziąć czynny udział 
w obronie naszej Ojczyzny, na­
szej woln ścl. Spóźniony ten 
współudział może być jednak 
bardzo realnym, skutecznym 
i zaszczytnym.

Paraliż narodowy, w.którym 
zastała n&s wojna, raz jeszcze 
wskazuje, jaką przepaścią znisz­
czenia i zepsucia były dla nas 
rządy caratu, Wiodły ras one 
prostą drogą ku zatraceniu 
wszystkich wyższych pierwiast 
ków, ku ruinie 1 zagładzie.

Teraz otwiera się droga do 
uzdrowienia, do podniesienia du 
cha narodowego i jakkolwiek 
niekorzystnie wypsdł nasz egza­
min dziejowy, wolno przecież 
czerptć pewną otuchę w prze­
konaniu, że teraz pójdzie szyb 
ko proces odrodzenia narodo­
wego i uwieńczy dzieło odbu­
dowy państwowej,

T, Grużewski.

Obwód Zamość, a zwłaszcza 
miasto Zamość odgrywa obok Lub­
in a  szczególną rotą, jako miasto 
handlowe między obwodami na 
wschód od Wisły leżącymi. Ponie­
waż Zamość już w latach, w których 
ruch handlowy tylko na wielkich 
szlakach się odbywał, był w rozleg­
łym okręgu jedynem wlększem mia­
stem o pewnem znaczeniu, osiadło 
tutaj duże wielkich kupców, którzy i 
obecnie zaopatrują w towary cały 
szereg miast. Oczywista, że sporą 
część tych groslstów Rosjanie upro­
wadzili gwałtam, pozostała Jednakże 
w kraju wielka Ilość drobnych od­
biorców, ladących starym zwyczajam 
do Zamcścia, aby dla swych po­
trzeb zakupić wszelkiego rodzaju to­
wary. Stąd też tłomaczy się, że Za­
mość zaopatruje nietylko Krasnostaw 
I Biłgoraj w wielu kierunkach, lecz 
że także kupcy z obwodów To­

maszowa, H ubisszowa i Cnełma tam 
towary zakupują.

Według informacji urzędowych 
następujące przedsiębiorstwa prze 
mysłu istnieją w obwodzie: 1 fabry 
ka cukru, 4 browary, 6 gorzelń, 1 
suszarnia kcrtcfli, 7 młynów m toro 
wych względnie parowych, 42 mły 
nów wodnych, 36 wiatraków, 16 tło- 
czarń oleju. Niektóre z tych rolni­
czych przedsiębiorstw nie są obec­
nie w ruchu, i tek fzbryka cukru i 
refinerja Klemensów, należące do 
fldcl komisu hr. Zamojskiego za­
stanowiły ruch z powodu zakończe­
nia kampanji.

Nadto nie są w ruchu: 8 bro­
warów, 6 gorzelń, 1 suszarnia kar 
tofli, 16 ttaczarń oleju. Wskutek 
wojny zoitiły  zniszczone: 2 browary 
i 6 gorzelń. Z tych odbudowano i 
puszczono w ruch 3 gorzelnie. Go 
rzeinla w Zwierzyńcu na wielką ska­
lę prowadzona przedsiębiorstwo nie 
Jest w ruchu dla braku jęczmienia 
względnie słodu.

Młynom wolno w myśl rozpo­
rządzenia komendy obwodowe], mleć 
tylko w czasie od 7 e] rano do 8 aj 
wlaczór.

W wielu Innych przeds!ęblcr 
stwach przemysłowych jest ruch 
wstrzymany. Skutkiem trzykrotne­
go przemarszu armji przez obwód, 
została wielka I.czba przedsiębiorstw 
przemysłowych, jak tartaki, n ł/n y  
i t p. zmuszoną do zastoju, gdyż 
wojska przechodzące odbierały im 
pasy transmisyjne I różne części 
składowe z mosiądzu i miedzi.

Natomiast ze strony wojskowej 
utworzono w Zwierzyńcu na wlalką 
skalę prowadzone przedsiębiorstwo 
przemysłowe, które założyło tartaki 
wapienniki, elektrownie i t. d., a za­
razem trudni się wyrobem węgla 
drzewnego i terpentyny.

Działalność związków rolniczych 
zostłla przez wojnę silnie upeśle 
dzoną. Obecnie pracu|e tylko syn 
dykat rolniczy w Lublinie, filja w Za 
mcściu. Dzałaintść jest bsrdzo 
zbawienna, gdyż syndykat dostarcza 
rolnlkcm przedmiotów użytkowych 
po cenach przystępnych I w dobrej 
jakości.

Z powodu wojny kredyt jest 
prawie że zupełne w zasto u. Na­
stępnie stowarzyszenia ta podjęły w 
ostatnim czasie wprawdzie znowu 
ruch, musleły się jednak ograniczyć 
tylko do ściągania starych wierzy 
telności.

W okręgu istniały następujące 
stowarzyszenia kredytowe: 1 Towa 
rzystwo oszczędnościowo pożyczko­
we Frampol, 2 Kasa oszczędności 
Krasnobród, 3. Związek kredytowy 
i oszczędności Szczebrzeszyn, 4. Zie­
miańskie Towarzystwo wzajemnego 
kredytu Zamość, 5 Drugie Zamoj­
skie Towarzystwo oszczędności Za

mość, 6. Nowo Miejskie Rrzemiei 
nlcze Towarzystwo pożyczkowo-osz- 
czędnośdowe, 7 Towarzystwo kre­
dytowe zwierzynieckie Zwierzyniec.

Filji bankowych niema w ob­
wodzie wogóle, jedynie w Zamościu 
agencja .Banku Handlowego w 
Lodzi".

Z nowych książek.
Io w a  g e o g ra fia  P o lsk i.

Szybko rozwijające się wypadki 
polityczne a prztdawszystkiem ogło­
szenie niepodległości Polski podyk- 
to w ił/ potrzebę przygotowania pod 
ręcznika szkoi&ege, gecgrafjl Polski. 
Podręcznik taki przygotował p. Si. 
Pawłowski.

Nakładem ..Ksląinicy poi 
sklej" Tow. nauczycieli we Lwo­
wie ukazała są jago „Gaogrefja Pol 
ska" dla klas wyższych w 2 częś­
ciach. Ze względów narodowych 
i wychowawczych autor nie mógł 
przy państwach zabór.zych omawitć 
geogrefjl ziem polskich, gdyż mu 
siałby rozczłonkowywać je według 
chwlhwe| przynaieźneś:I. Do dwu 
częś i musisła więc przyjść trzecia, 
obejmujęca geognf ę Polski, która 
pierwotnie miała objęć 5 arkuszy 
druku. Obacnie okoliczności wyma­
gały rozszerzenia książki, tak, że 
urosła do 13 arkuszy łącznie z ilu 
stracjami. Książka była tembardzlej 
pożądana, że zarząd okupacji nie 
mieckiej ma zamiar wydać geografią 
Polski po niemiecku. Duma naro 
dowa wymagała, byśmy w tym 
wzglcdzie nie dali się uprzedzić, ani 
przewyższyć obcym.

W ten sposób książka przezna 
czona pierwotnie na podręcznik 
szkolny, przekroczył* znacznie jego 
rozmiary przynajmniej wobec dzi 
sie|szych programów szkolnych. Na 
leży s'ą jednak spodziewać, że tak 
niepodległa Polska, jak i Galicja przy 
powszechnie oczekiwanej zmianie 
programów szkolnych wyznaczą , G»- 
ografji Polski" poczastna miejsce, 
tak, że cały podręcznik, jak się 
dziś przedstawia, będzie mógł być 
w szkole wyczerpany! Nim Jednak 
do tego dojdzie, niewątpliwie i nau­
czyciele Polacy i uczniowie Polacy 
chętnie skorzystają z obszerniejszego 
podręcznika, by rozszerzyć i po­
głębić swoje wiadome ś:i o ziemi oj 
czystej. Poza tam książka przezna­
czona jest i dla osób poza szkołą 
stojących i niewątpliwie znajdzie się 
w każdym dcm , pclsklm.

i,G ruba E łe -ia "
Stefana Nowińskiego.
Humor na wojnie — rzadka to 

|edynle w pełni znana żołnie 
na f cncle. Nowiński ma jed­

nak cóś z żołnierza: walczy ostrem 
piórem satyry, czyniąc w dzienni­
karstwie wojną poza frontem. Jego 
.Gruba Berta" — pierwszy zbiór 
gai cyjskich satyr i humorestak wo­
jennych — to szkice doraźnie kreś­
lone po przechadzkach miejskich i 
posiedzeniach kawiarnianych ua zarzu­
conym od wycinków stoliku dzienni­
karskim. Satyry te i humoreski 
specjalnie krakowskie mają tyle bły­
skotliwego humoru, szczerości bez­
pośredniości, a chwilami głębszych 
myśli i uczuć prawdziwych ile śmie­
chem pokrywanych, że książką tą 
czyta się z prawdziwą przyjemnością. 
Przesuwają się w niej obrazki znę­
kanego wojną żyda krakowskiego 
kreślona przygodnie, pośpiesznie, 
nie mniej jednak trafnie i sumiennie. 
Kto wierzy z Nowińskim, że najcen- 
cennlejszym skarbem człowieka jest 
śmiech — możność śmiechu, — ten 
niechaj przeczyta Jego .Grubą- 
Bertą". J. A T.

Wielowięjska E. .Złota podko­
wa”. Powieść. Warszawa. Nakład ka­
sy przezorności i pomocy warszaw, 
pomocników ksiągars. Kraków. Ge­
bethner i Sr>ól»a

As. Seeląiek A Memorjeł w 
sprawie mająt ó» kościelnych w Kró­
lestwie Polskim, zebranych na mocy 
ukazów 1864 i 1865 r. Płock. D-u 
karnia „Kurjara płockiego” i „Ma­
zura*.

Sto lat ustawy zgromadzeń ne- 
mieślnicaych w Królestwie Polsliem. 
Wydane staraniem Sekcji Rzemieślni­
cze] przy Tow. Popierania Drobnego 
Przemysłu i handlu w Warszawie.

1 6 1  B k t L
Dz’ś w nocy z lancą w ręku 
w husarskim srebrnym stroju 
przez okno br*t umarły 
zaglądał do pokoju.

Miał księżyc na pancerzu 
i w oczach blask zielony 
mój brat w moskiewskiej turmie * 
przed laty zamęczony.

Koń Jego pod jaworem 
b ł  niespokojnie nogą, 
hut jego towarzyszy 
od ltsu ciągnął drogą.

A  on, swą srebrną ręką 
zgarniając księżyc z czoła, 
z za okna mówił do mule:
—  Wstań, bracie, Polska w o ła ł.

Edward Słoński.

J(oc na dnie morza.
Komendant jednej z niemiec­

kich łodzi podwodnych opowiada:
.Postanowiłem spędzić noc na 

dnie morskiem dla odpoczynku, a 
nigdzie chyba nie spoczywa się tak 
błogo i wygodnie, jak na inląkklem 
piasczystem dnie morza Północnego.

Jest to takie uczucie, Jakby 
się cała łódź do snu kładła. Aby 
jednak spoczynek był Istotny, marze 
tam w górze irusi być ciche, gdyż 
wzburzone prądy dochodzą aż do 
dna i szarpią łódź w sposób bardzo 
dokucz l wy. Zacz liśmy więc opa­
dać powolnym, regularnym ruchem, 
obliczywszy wprzód domniemaną głę­
bokość, do której spuszczał śmy się. 
Im bliżej byl śmy dna, tam wclniej 
działał motor, któ«v zatrzymał się 
całkiem w odległości kilku metrów 
od calu podróży.

Kazałem wówczas dolać kilka­
set 1 trów wody do zbiornika, co ob­
ciążyło na tyle łódź ile to było ko- 
niecznem dla złagodzenia przybicia

jej do dna. Opadła istotnie t k 
miękko, źe wstrząśnienie, jak ego do 
znaliśmy, było dużo słabsze, niż przy 
zatrzymaniu się pociągu.

Dolano jeszcze wody do zbisr- 
nika dla utrzymania łodzi w równo­
wadze, poczem kazałem dedt ładnie 
zrewidować wszystkie zakątki dla u- 
pewnienia się, źe nigdzie nie prze­
cieka ani kropelka wody. Po doko­
naniu wszystkich patreli, zwołałam 
ludzi i oznajmiłam im, źe mają wszy­
scy weby wieczór, absolutnie wolny, 
jak również noc.

Taki urlop na dnie mcrsklem, 
to przecież ccś wart. Łatwo pojąć, 
jakeśmy się mm cieszyli. Zapomnie­
liśmy, że nla stolmy w żadnym por 
cie i mamy nad sobą cała góry wod 
ne. Czuliśmy się doskonale zabez­
pieczani, Jak w najcichsze] przystani. 
Wszyscy palacza i maszyniści opuś 
ciii swa posterunki i przechodzili o 
bok nas bladzi i osmoleni, lecz z 
błyszczącaml radością oczami. Wkrót­
ce w ich żołnierskiej komorze zapa­
nował wesoły gwar.

Poszedłem do mej malutkiej 
kajuty, a pozbywszyslączapki i kurtki

skórzanej, otuliłem się z rozkoszą 
mękkim wygodnym płaszczem, po 
zwoiiwszy sobie wprzód na zbytek 
obmycia twarzy i rąk gorącą wodą. 
Tuż obok mnie za ścianą znejdowa 
ła się kajuta oficerów, skąd docho 
dziły mnie urywki z koleżeńskiej ich 
rozmowy i wymiany żartów.

Po chwili jaden z oficerów o- 
tworzył wąskie drzwi, prowadzące do 
jadalni werest z małej kijuty i za­
proś ł mnia na wieczerzą. Zasie­
dliśmy więc w czwórką przy malut­
ki « stoliku, zasłanym śnieżno białym 
obrusem, zmiatając z apatytem za­
wartość dymiących półmisków I za­
krapiając je wybornem musującem 
winem.

Elaktryczne palniki rozgrzały mi­
ło atmosferą, chociaż miało to pe­
wną niedogodne ść, gdyż cieplejsze 
opady podnosiły się w górą i sku­
piały ped suf tam, tak, że powietrze 
koło stóp naszych było o klika stop 
ni chł dniejsze, niż nad głowami Na 
szczęście nie odczuwaliśmy tego zbyt­
nio, ma|ąc na sobie grube, nieprze 
makalne obuwie.

W kajucie podoficerów grał nie­

ustannie gramofon. W kajucie majt­
ków i palaczy brzmiała też muzyka* 
której wtórował zbiorowy chór. Łódź 
stała w cudownym spokoju, nia po­
dlegając najlżejszemu drgnieniu. In­
żynier nasz, lekko rozmtrzo*y, po­
czął unosić się ne tamat pebytu na­
szego na dnie oceanu.

— Co za motyw dla fantazji — 
mówił. — Wyobraźmy sobie łódź na­
szą w przekroju, z tą oświetloną sal­
ką, a ponad nią nieprzebraną war­
stwy wody, spiętrzona] na wysokość 
kościelnych wieź.

Spodem żółtawe dno, zasypane 
piaskiem i zaludnione mnogeś ią wo­
dorostów i różnych pływających i peł­
zających stworzeń, a tuż obok 
czwórka oficerów, oblanych dayłem  
światłem lamp elektrycznych, którzy 
trącają się klwllszkaml, zapomniawszy 
o Bożym świecte.

W godziną później leżeliśmy już 
wszyscy w naszych wąskich łóżkach, 
ciesząc się możnością przespania się 
choć raz bez ubrania, w nocnej tył- ' 
ko bleiiźnle*.
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